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W hołdzie tym z 1863 i tym z 1914 r.
Wczorajszy zjazd legionistów w Warszawie.

WARSZAWA, li. 8. (wl.) Dzil 
w dniu święta legjonowego od wc-ze 
snego rana na miejsce zjazdu przy 
Cytadeli podążały liczne organiza­
cje w celu złożenia wieńców dla ucz 
ozenia pamięci bojowników o niepo 
d legł ość ż lat 1863 — 1909. Właści­
wa uroczystość tegorocznego zjazdu 
rozpoczęła się od nabożeństwa polo 
wego, które w obecności prezyden 
ta Rzplitej, członków rządu, po­
słów i senatorów licznych delegacyj 
wszystkich okręgów, związku legjo 
nistów i organizacyj społecznych 
celebrował w asyście 4-ch kapłanów7 
ks. biskup połowy Gawlina. O godz. 
9.30 przybył p prezydent w towa­
rzystwie premjera Jędrzejewicza, 
marszałka &wi tulskiego oraz ożen­
ków swego domu wojskowego i cy­
wilnego.

P. prezydenta powitał prez«  
Sławek w otoczeniu przedstawici li 
związku lęgjonistów. Przed zaję­
ciem miejsca p. prezydent przy *' - 
tal się z ks. biskupem Gawliną, z b- 
premjerem Prystórem i członków 
rządu,poczem rozpoczęło się nabo­
żeństwo.

Po nabożeństwie ks. biskup Ga­
wlina zaintonował „Boże coś Pol­
skę". Pieśń tę podchwyciły niezliczo 
no rzesze uczestników Zjazdu. O 
godz. 11-ej rozpoczęła się uroczysta 
akademja zjazdowa, w której wz:ęU 
udział wszyscy uczestnicy zjazdu, 
na której obecny był p. pro/,* 
dent R. P., premjęr Jędrzejewicz, 
marszałek Świtalski, b. premjer 
Prystor, ministowie i wjeeminist o 
wie, prezes N. I. K. Krzemiński, 
prezes Sławek, prezesi i wicepreze­
si iristytucyj państwowych, genera- 
licja, posłowie i senatorowie.

Pierwszy Wstąpił na trybunę pre 
zes komitetu organizacyjnego Jan 
Piłsudski i wygłosił przemówienie,

CZYŻBY ZAPOWIEDŹ POWAŻ­
NYCH ZAMIESZEK W TR- 

LANDJI?
LONDYN, 6.8. Sensacyjne po­

głoski o zamierzonych zamachach 
na budynek rządowy i na parla­
ment irlandzki w Dublinie skłoniły 
de Yalerę w piątek wieczór do obsa 
dzenia obu gmachów silr.emi poste 
runkami policyjncmi.

Pogłoski o sprzysiężenoj pjw sta 
ly stąd, że w nocy na czwartek wy­
buchł pożar w lokalu, położonym 
pod parlamentem, właśnie w chwi­
li, gdy grupa przyjaciół do Yalery 
wręczała mu jego portret

Obecnie nie odbywają się żad 
no posiedzenia w parlameVde Poli 
cja czuwa w budynku pa ’a men tu 
przez całą noc.

zagajające akademję. Po przemowie 
niu prezes Jan  Piłsudski odczytał 
list odręczny marszałka Józefa Pił­
sudskiego do V II zjazdu legioni­
stów,

Odpowiedzią uczuć na słowa Ko 
mencłanta do jego podwładnych by­
ła entuzjastyczna owacja na cześć 
marszałka Piłsudskiego. P r  preze­
sie Janie Piłsudskim na trybunę

wszedł prezes zarządu związku le- 
gjonistów pik. Sławek.

Ostatni przemawiał gen Skład- 
kowski, który na zakończenie odezy 
tal tekst odpowiedzi zjazdu legjoni 
stów na list marszałka Piłsudskie­
go. Na tein akademja została zakoń 
czona. P. prezydent i dostojnicy 
państwowi opuścili plac 'przed krzy 
żem Traugutta,

Przemówienie prezesa Sławka
Prezes Sławek w obszernym 

wstępie scharakteryzował przebieg 
prac nad zmianą konstytucji, omó 
wił historję konstytucji w Polsce 
w ogóle,, poczem wskazał na koni cez 
ność wzmocnienia władzy prezy ­
denta Rzplitej, aby mógł on czuć 
się odpowiedzialnym za losy Pań­
stwa, nie będąc figurą reprezcnla 
cyjną.

Poseł Sławek przeszedł wreszcie 
do tez opracowanych przez BBWR, 
tyczących się zmieny konstytucji

— Trzeba wytworzyć elitę spolo 
czeństwa — mówił prezes Sław7e.k — 
i zaprzągnąć ją  do pracy dla P a ń -, 
stwa. Elitę utworzy się z t. zw. 
kadr obywatelskich i przyzna się jej 
prawo wybierania senatu w liczbie

dwućh trzecich składu senatu, a 
jedna trzecia składu senatu będzie 
zamianowana przez prezydenta 
Rzplitej.

Prawo zaliczenia do elity przy­
sługiwać będzie przyszłemu sena­
towi. . ,

Do wyboru pierwszego senni u
powołani będą jedynie ci, którzy
już są wyróżnieni, t. j.kawałerowie 
Yirtuti Militari i Krzyża Nie podle 
głości.

Ci pierwsi senat wybiorą. Tak 
więc w elicie znajdzie się i poseł 
Arciszewski z PPS i poseł Arci­
szewski z narodowej demokracji. «■ 
baj bowiem są kawalerami krzyża 
Yirtuti Militari.

Przemówienie prezesa Jana Piłsudskiego
Od smutnych czasów jstatniego 

ćwierćwiecza naród polski kilkakro 
tnie przy każdej nadarzającej się 
sposobności usiłował wyw drzyć so 
bie niepodległość, lecz zawsze nada 
remnie. Walka Legjonów, rozpo­
częta w 1914 r., zakończyła Gę zwy 
cięstwem.

Odzyskaliśmy dzięki niyi niepo-

dległoćś,. Właśnie w bieżnym ro­
ku mija 70 lat od owych (iężkich 
zmagań 1863 roku, a wczoraj minę­
ło 19 lat od dnia stracenia jednego 
z najwybitniejszych przywódców, 
Traugutta. Męczeńską śmier^ po­
niósł, on tu, gdzie dziś stoimy, 
na stokach Cytadeli Warszawy i to 
miejsce zostało wybrane na odbycie

zjazdu, abyśmy mogli, my szczęśli­
wi, bo niepodległość odzyskaliśmy 
z tą większą czcią uczcić pamięć je 
go i uczestników powstaniu. Jeżeli 
legjonom należy się ze strony spole 
czeństwa głęboka wdzięczność za 
trud, to jakże nisko muszą się chy­
lić głowy nasze przed tymi. którzy 
też rzucili się ongiś w wir walki o 
byt narodu.

Zamiast zwycięstwa przyniosły 
im walki upokorzenie wskutek po­
rażki. Większość z nich zginęła w 
lochach. Pozostali musieli cierpieć 
katusze niewoli..

Przed 19 laty Wy Legjoniśol 
wzięliście karabin do ręki

Szliście na walkę orężną z m y­
ślą zwróconą ku ojczyźnie Dlatego 
dziś, zagajając uroczystą akadc.j- 
ję. skierowuję okrzyk? Rzeozpospoli 
ta Polska i Prezydent Ignacy Moś­
cicki niech żyję . Przed 19 laty wal 
kę rozpoczęliście i większość bojó­
wek stoczyliście na rozkaz Komen* 
danta.

Jego dowództwo osiągnęło zwy­
cięstwo. Jego przenikliwa i daleko 
idąca myśl przewidywała koniecz­
ność siły gotownj do wałki orężnej 
z caratem.

Jego umiejętność wykorzystania 
często zmieniających się okolicz1 o* 
ści podczas wojny światowej do­
prowadziła do odrodzenia niepodle­
głości Polskiej. Gdy świat cały pro 
wadzi walkę dziś na gruncie ekono 
micznym, pod jego kierownictwem 
Rząd polski stawia czoło trudno­
ściom. Dlatego też nietylko myśl na 
sza ale i serca skierowmją się kg 
Niemu. Komendant Piłsudski niech, 
żyje!

Porażka „Unji” w Krakowie.
itOlsz&“ (Kraków) — „Unia11 (Sosnowiec)

5 : O (2 : 0).
Mistrz okręgu kieleckiego „Un- 

ja “ rozegrała wczoraj drugi swój 
mocz z cyklu rozgrywek o wejście 
do l'gi z mistrzem okręgu krakow­
skiego „Olszą" w7 Krakowie.

Spotkanie zakończyło się poraż­
ką Unji w stosunku 5:0.

Mecz odbyył się w godz i r ach po
i miniowych, w czasie dużego gorą­
ca, co wpłynęło ujemnie na graczy 
sosnowieckich.

Drużyna krakowska pokazała się 
z najlepszej strony, podczas całego 
meczu Avyhitnie przeważała i atak 
jej prowadzi! pomyślaną i celową 
grę.

Już w pierwszej połowie gry 
,,01sza“ zdobywa dwie bramki — 
Upja mimo wysiłków ataku nie mo 
że zdobyć ani jednego goala.

W drugiej połowie „Olsza" prze 
waża nadal i podwyższa wvr ik do 
5:0.

Drużyna „Unji“ miała swój sla 
by dzień i grała w7 Krakowie poni­
żej swej formy.

Sędziował p. Knobeł, nieszczegó! 
nie, w kilku wypadkach skrzywdził 
drużynę sosnowiecką.

*  *  *

Po wczorajszem spotkaniu Unji 
z Olszą tabela rozgrywek w grupie 
południowo - zachodniej przedsta­
wia się następująco;

1) Olsza (Kraków), 1 gra, 2 pkt. 
stos, bramek 5:0, 2) Naprzód (I.ipi- 
ny), 1 gra, 1 pkt. stos. bram. 2:2, 3) 
Unja (Sosnowiec) 2 gry, 1 pkt., sto 
snnek biamek 2;7.

WYROKI ŚMIERCI OTRZYMJL* 
HITLER I CAŁY JEGO RZĄD.

PARYŻ, 6. 8. „Temps" publik u 
je treść listów7, jakie w ostatnich 
dniach otrzymał Hitler oraz czoło* 
wi przywódcy obozu hitlerowskiego 
oddziałującej na terenie Rzeszy 
niemieckiej zakonspirowanej orga­
nizacji faszystowskiej.

Listy te zawierają kategoryczno 
żądanie przywrócenia w7 przeciągu 
dwu eh miesięcy suwerenności bul u 
na zasadzie systemu dcvu par tyj ra ­
go, tj. partji rządowej i opozycji A1 
utorzy listów domagają się rozpna 
nia w ciągu dwuch miesięcy no­
wych wyborów, zaś w międzyczasie 
ma być przywrócona w całej roz­
ciągłości ważność konstytucji wei­
marskiej tak długo, dopóki nowy 
Reichstag nie przeprowadzi refor­
my konstytucji kwalifikowaną w ięfe 
szośoią głosów.
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Pielgrzymki do Brzuchowic
„Dzień Dobry'* pisze....
W związku ze zbliżającym się 

terminem rzprawy kasacyjnej Goc 
gonowej przed Sądew Najwyższym 
odżywa zainteersowanie tragedją 
braichowicka, a mianowicie miej­
scem zbrodni i jej bohaterki. Willa 
braichowicka stała się znowu tere­
nom pielgrzymek ludzi z różnych 
stron Polski, którzy chcąc na wła­
sne oczy widzieć miejsce tej głoś­
nej w całym ś wiecie zbrodni. Ubieg 
lej niedzieli zwiedziło willę Żarem 
by w Brzuchowicach kilka wycie­
czek, w tern jedna z Poznania i r 
Warszawy. Uczestnicy wycieczek 
szczegółowo oglądali cały teren ko­
rzystając z objaśnień sąsiadów o- 
raz dozorcy willi.

*  *  *

„Stała się terenem pielgrzymek 
% całej Polski*4.

„Kilka wycieczek, w tern jedna 
z Poznania i z Warszawy44.

Rozumiemy wspaniałe. Podróże 
kształcą — mówi przysłowie. A cóż 
dopiero takie wycieczki? Z facho­
wymi kierownikawi, z programem. 
z miescowymi cieeronami? Doskoca 
ła rzecz.

Ale dlaczego tylko kilka wycie­
czek? Dlaczego nie kilkanaście, kil 
kadziesiąt kilkaset?

Dlaczego nie zainteresują się i 
nie poprą tego ruchu turystyczno - 
kulturalnego odpowiednie czynniki. 
Kompetentne i miarodajne? j

Przecież należy się cieszyć z te­
go ruchu, tego ożywienia, tej cie­
kawości, tego głodu piękna w na­
szych polskich turystów, którzy ca- 
łemi wycieczkami przyjeżdżają, by 
obejrzeć miejsce zbrodni.

Nawet z Poznania i  r. Warsza­
wy...

Ozy nie powinniśmy być z tego 
dumni?

A więc — do dzieła!... My propo 
nujemy jaknaj większą propagan­
dę wśród społeczeństwa i udostęp­
nienie praktyczne i naukowe miej­
sca mordu w Brzuchowicach na za 
sadach następujących:

Mini3terjum komunikacji ogłosi 
specjalne zniżki dla wszystkich tu­
rystów brzuehowiekich.

Niższe, średnie i wyższe zakłady 
naukowe włączą do pragramćw 
szkolnych zbiorowe wycieczki ucz­
niów pod wodzą profesorów łącznie

Zostaną uruchomione specjalne 
pociągi do Brzuchowic pod nazwą 
„Dancing - bridż -— Oocgonowa".

Polskie biura turystyczne roz­
rzucają ulotki propagandowe ze 
zdjęciami Brzuchowic, jaketeź z re 
produkcją dżagana i fotografiami 
bohaterów krwawego dramatu.

Wywiesza w oknach swych loka 
łów napi^'*: „Każdy musi być w
Brzucho’ -ich".

NIEPKAWDZrWE WIADOMOŚCI O 
ODWOŁANIU PRZYJAZDU GEN.

BADEN POWELL A.
W zwąizku z wiadomościami, że 

zapowiedziany na dzień Ib Sm przy 
jazd do Gdyni twórcy skautingu 
gen. Badert Powełia został odwoła­
ny, związk harcerstwa polskiego in 
formuje, że wiadomości te nie odpo 
wiadają prawdzie.

Okoliczność, że gen. Baden Po­
well znajduje się obecnie na świa­
towym zlocie skautowym pod Buda

„Ozy ohoesz poznać swój kraj? 
Jedź do Brzuchowic!".

U d
Propaganda, propaganda i jesz 

cze raz propaganda.
Dopiero wtedy będziemy spo 

kojni.
Aha! I jeszcze jedno. Przyjeż 

dźają często różni cudzoziemcy ofio 
jalnie lub nieoficjalnie. Cóż im do­
tąd pokazywano?

Kraków? — Starzyzna.
Gdynię? — Oni morze już wi­

dzieli.
Warszawę? — Znają większe

miasta,
Ale proszę państwa. Brzuchowi 

oe im pokazać! To dopiero będzie 
„Jubel".

Bo ohociaż u nich nie brak też 
zbrodni najrozmaitszych i nie brak 
rozwiązania zagadek kryminalnych 
to jednak...

Takich kretynów, takich żąd­
nych zapachu krwi i ekskrementów 
jołopów, którzy z całemi wycieczka 
mi na miejsce zbrodni z całego kra 
ju zjeżdżają — nie ma w żadnym 
kraju europejskim.

I jeśli nasz cudzoziemiec w Brzu 
ohowioach na taką wycieczkę się 
natknie, możewy być pewni, że za 
chowa to w pamięci nazawsze. Bo 
ujrzał coś, co w żadnym normaiuyir. 
europejskim, kulturalnym kraju —- 
nie byłoby do pomyślenia...

Brawo, „turyści" brzucho wic-
cvl...

Niepokoje na Dalekim Wschodzie
Kraj Zabajkafski obozem wojennym.

Daleki Wschód nadal ż>?e w at­
mosferze wojny. Japończycy rozpo­
częli nowy' pochód wgłąb zachodniej 
części prowincji Dżehol, na północ 
od wielkiego muru chińskiego. Ofi­
cjalnie ofensywę tę nazywa f-ię eks­
pedycją karną przeciwko oddzia­
łom gen. Fcnjusjana. opierającym 
się o ICalgan na północ od Pejpinu 
(dawniej Pekingu), na granicy 
mongolskiej. Nie ulega wątpliwo­
ści, że japończykom chodzi oprócz 
zniesienia oddziałów Penjusana, 
także o uzyskanie połączeń: a z Mon 
golją, aby w ten sposób zdobyć 
wpływ na ten rozległy kraj.

Japońska operacja nar '?/a poś­
rednio interesy związku sowietów. 
Po utracie Kalganu związek sowie­
tów z wielkim tylko trudem może 
utrzymać swe pozyoje w dzisiejszej

Mongolji, ponieważ Kalgat: uważa­
ny jest za „klucz Mongolii'4.

Według wiadomości nadeszłych 
do charbińskiego pisma ,,0un Bao“, 
w związku z japońskiemi operacja­
mi daje się zauważyć znaczne oży­
wienie w sowieckim kraju zabaj kol­
skim, który zamienia się w jeden o- 
bóz wojenny. Wzdłuż granicy Zabaj 
kału budowane są pośpieizr.ie for­
tyfikacje. Równocześnie oddziały 
sowieckiej armji w Mongolji tłuma 
czy się również dążeniami do poś­
redniego oddziaływania na los Kal- 
gan. Sowiety Chętniej widziałyby 
za swego sąsiada marszałka Fenju- 
sjana, niż japończyków. Inne giosy 
mówią, że jest to demonstracja So­
wietów przeciw Mandźurji

Dymem kominów fabrycznych 
ogrzejemy całe miasto.

SENSACYJNY WYNALAZEK DROHOBYSKIEGO IN Y N IE R L

Sensację wywołała wiadomość, że 
znany, w Drohobyczu inż. Robert 
Hńtter dokonał ciekawego wynalaz 
ku. Mianowicie miał on skonstruo- 
wać aparat, przy pomocy którego 
będzie można ogrzać całe miasto 
kosztem dymu, wychodzącego z ko 
minów fabrycznych.

Na ludność Obeminerga: u, gdzie 
w przyszłym roku odbędzie się słyn 
ne widowisko pasyjne, spadł Wady 
strach: przyszedł do miast a nakaz 
z Berlina, że dość łażenia z długie- 
mi włosami — ostrzyc głowy i kwi­
ta!

Rozporządzenie ministra propa­
gandy było spowodowane faktem 
istotnie oburzającym! Wielu męż­
czyzn w Oberamergan. w oczekiwa­
niu na występ w widowiskach, za­
puszcza na dwa lata poprzedzające 
to wielkie święto, długie włosy. Kto 
to słyszał? jakieś pejsy?

Ludność, przerażona, wysłała 
delegację do Berlina. Tam * ie przy­
jęto jej wcale. Widowiska ..Męki
Pańskiej" nie -są popularne w kwa-

KRONIKA
KALENDARZYK

Dziś: Kajetana W. 
Jutro: Cyrjaka 
Wschód słońca. 4.20 
Zachód słońca: I9.lt

Sierpień
7

Ponied/.

Wynalazek ten podobno ma być 
wkrótce opatentowany, a do togo 
czasu bliższe szczegóły, odnoszące 
się do jego konstrukcji i cel n- ości są 
trzymane w tajemnicy. Trudno 
więc w tej chwili zdać sobie doklad 
nie z niego sprawę, niemniej nowa 
zapowiedź brzmi rewelacyjnie.

Pasje w Oberamergau po hitlerowski!
Tylko Judasza może grać żyd.

terze hitlerowskiej. Ale ze względu
na zakorzenioną tradycję... gospo­
darczą. min. Goebbels zezwolił na 
przyszłoroczne obohody.

Ale postawił warunki:
1) widowisko rozpoczyna i koń­

czy hymn hitlerowski,
2) na tunikach Chrystusa i in. 

widnieje swastyka,
3) tylko rolę Judasza gra żyd— 

wszyscy inni to niebiescy blon­
dyni.

A może prosto ze sceny Juda za 
karę, za sprzedanie niefcbskookie- 
»Y) blondyna pójdzie do aresztu „o- 
chitmnego"?

Jest zaiste głębsze myU w tej... 
reżyser j i :

pesztem bynajmniej nie wyklucza

ęen Baden Powella w GóJoló był Wzrost ilości członków L 0.1*. P w wol keleckiem
już dawno ustalony, podobnie, jak 
jego przyjazd do Gdyni.

Również wiadomość o odwoła­
niu przejazdu twórcy skautingu 
przez Polskę jest nieścisła, gdyż 
przejazd ten nie był wcale przewi­
dziany.

RAD JO
WARSZAWA.

Poniedziałek, ? sierpnia.
7.00. Sygnał czasu. 7.05 Gimnastyka, 

7.20. Płyty. 7.25. Dz. poranny. 7.?0. Pły, 
ty. 7.52. Chwilka gospod. domowego, 
77.55. Program na dz, tież. 11.58, Sygnał 
czasu. 12.05. Płyty. 12.25. Coda Przegl, 
Prasy Polsk. 12.33. Kom. met, or. 12.35. 
Chór Juranda. 12.55. D*. polu^u. 14.55. 
Płyty. 15.05. Wiad. bież. 15.10. Kom. 
Państw. Inst. Eksport. 15.15. Płyty.
15.25. Kom. gospod. 15.85. Płyty . 15.45. 
Przegl. kom. 15.50. Płyty. 1600. Koncert 
popul. 17.00. Pogad, w jęz. franc 17.15 
Pieśni w wyk. M. Dolińskiej- Lewie, 
kiej. 17.45. Płyty. 18.15. Odczyt Zagad 
nienia gospodarcze. 18.35. Muzyka

WARSZAWA
W torek, 8 sierpniu.

7.00. Sygnał czasu z Wars-/. 7,05 Gim 
nastykd. 7.20. Płyty. 7.25. Dk. poranny 
7.30. Płyty. 7.52. Chwilka go spoi. domo 
wego. 11.58. Sygnał czasu. 1205. Tr. a 
Ogrodu Bagatela. 12.25. Cod/.. Przegl. 
Prasy Polsk. 12.33, Kom. me'eor 12.85. 
D. c. koncertu 12.55. Dz. połudn. 14.55. 
Płyty. 15.05. Wiad. bież. 15,10. Kora. 
Państw. Inst. Eksport. 15.15. Pyty. 15.25 
Koni. gospod. 15.35. Płyy. 15.45. Chwilka 
lotn, 15.50 Płyty 15.55. Kom. Państw. 
Urz_ W. F. 16.00. Płyty. 16.25. Płyty. 
17.00. Skrzynka poczt. 17.15. Muzyka lek 
ka. 18.15. W warsztacie wśród chmur.
18.35. Rectal skrzypc. 19.20. Rozmaitoś 
ci. 19.35. Program na dz. nast. 19 40. Na 
widnokręgu. 20.00. Tr. z Bukaresztu. 
21.10. Dz. wiecz. 21.20. Wiad. roln. 21.30. 
D. o. koncertu 22.25. Wiad, sport. 22.35. 
Kom. meteor, i kom. polic. 2240 Muzy 
ka tan.

KATOWICE.
Poniedziałek, 7 sierpnia.

7.00. Aud. poranna. 9.25. Tc zW arsz. 
11.50. Program na dz. bież. 11.58. Sygnał 
czasu. 12.05. Płyty. 12.25. Tr.. z Wars*.
12.35. Płyty. 12.55. Dz. połudn 14.55. Pl» 
ty. 15.05. Kom. gospod. 1510. Płyty.
15.25. Kom. gospod. 15.85. Płyty. 16.00, 
Koncert pOpul. 17.00. Tr. z Wa'.sz 17.45 
Koncert chóru i ork stow. kolj. Śląsk. 
18.15. Odczyt z Wars/.. 18.35. A mm e r . 
sztyńska wiktorią. 18.50. Rozmaitości. 
19.05. Program na dz. i.aat, 19.10. Tr * 
Warsz. 2L20. Program na d/. ńast.
21.25. Tr. z Salzburga U go aktu Opery 
Orfeusz i Eurydyka. 21 50. Ptyty. 22.00 
Tr. z Warsz.

 :0:------
OGOLNA

(o) Wyjazd na urlop dyr K lotta.
Główr.y inspektor pracy I k.-erownik 

departamentu pracy w minisUrjam o- 
pieki społecznej p. Marjan K *oti roz­
począł urlop wypoczynkowy.
Na czas nieobecności dyr. KloUa za­
stępować go będzie w depaPamencia 
pracy p. Tadeusz Ulanowski zastępca 
dyrektora departamentu, w głównej 
inspekcji pracy zaś — p. Henryk Za- 
grodzki, zastępca głównego inspektora 
pracy.

(o) Kto chce wstąpić do «*arvnaekl 
wojennej. Kierownictwo ' m a r y n a r k i ,  wo
jenne.i ogłasza, iż termin z a p i-ó w  ocho­
tników do marynarki wojennej został 
przedłużony do duin 31 sierpnia rh.

Podania do PKU. mogą wu «,ić kan. 
dydaei urodzeni w 1913, 14 i 1915 r. kfó 
rzy posiadają wykształceń.-* conaj- 
mniej 7 oddziałów T-klasowei szkoły 
p o w sz e c h n e j względnie 3 k l in y  szkoły 
średniej ogólnokształcącej, lub 4. 5 a l­
bo 6 oddziałów szkoły powsz jefenej o- 
raz odpowiednią ilość klas -zkefy za­
wodowej niższego typu, rów.-.siącej sią 
w sumie 7 oddziałom. Pierwszeństwo 
mają kandydaci posiadający też pe­
wną nraktyką, udowodnioną odpowied 
ulem i świadectwami w następujących 
zawodach: kowalskim, Slusarsałm. clck 
trykarskim, montera, pałac**, maryna, 
rza. Pozatom kandydaci muł/.* *łoży4 
zobowiązanie do odbycia dwuletnie! 
służby nadterminowej w marynarce 
wojennej.

Zestawienia ilości csloukiw doko- leokiego wzrosła o £000 oswb, Nwsil
nane przez komitet wo.ewódzki niojszy wzrost wykazują komitety
TOPP wykazują w roku bieżącym LOPP: częstochowski kielecki, ko-
znaczny wzrost członków W  poró- nocki, olkuski .ostrowiecki mńczow
wnaniu z rokicin ubiegłym ilość ski, sosnowiecki i zawiersk*
członków IiOPP. na terę.pi * wi j. kie
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Z  K IE L C .
(k) Rozpoczęcie uroczystości 25-Ie- 

ota istnienia w .  strzeleckiego. Oneg- 
daj rozpoczęły sią w Kielcach uroozy- 
itości związane z 25-leciem istnienia 
związku strzeleckiego.

Wieczorem przeszedł ulicami miasta  
pochód przy dźwiękach orKiestr, po- 
czem oddziały związku strzeleckiego
udały sie wraz z brati.iemi organiza­
cjami na wzgórze Karozówki gdzie za­
palono „sobótki*1.

Pierwszy stos zapalił b. długoletni 
prezes „Piechura*1, a obecny prezes po- 
dokrągu związku strzeleckiego p. S te. 
fan Artwiński.

(k)W nieporozumieniu o majątek 
usiłowała pozbawić się życia. Onegdaj 
Stefanja Stemplewska, lat 24, zara. w 
Kielcach przy ul. Starczaszewskie-Prze 
dmieście 8, esencją octową usiłowała 
pozbawić się życia w swem mieszka, 
uiu. na tle nieporozumień małżeńskich 
o majątek.

Desperatke w stanie bardzo ciężkim  
przewieziono do szpitala św. Ateksai.'. 
dra w Kielcach.

(k) Sensacyjna ucieczka więźnia. O- 
negdaj zbiegł z wiezienia kieleckiego 
W ładysław W ąsik zawodowy złodzioj- 
recydywista karany już 9-cio krotnie 
za różne kradzieże, a ostatnio odsiadu­
jący 2 lata wiezienia za kradzież z wła 
manieni.

Wąsik po przesadzeniu muru wię­
ziennego zbiegł do parku, gd,.<e ukrył 
się w krzakach, skąd niespodrzeżeaie 
udał się w ulicą Lipową, gdzie zamieś* 
kuje jego matka, a stamtąd zbiegł do 
lasu.

Zbiega poszukuje policja.
(k) Popełnił samobójstwo, skacząc 

do studni. Onegdaj Jan kiszka, lat 64, 
zam. we wsi Miłków, pow. opatowskie­
go, popełnił samobójstwo przez wsko­
czenie do głębokiej studni, louosząo  
Śmierć na miejscu.

Przyczyną samobójstwa była prze­
wlekła choroba, pozatem Kiszka osta­
tnio począł zdradzać objawy choroby 
umysłowej.

 OOO----
Z ZAGŁĘBIA

• Loży toną w ciemnościach egip­
skich. W maju rb. mieszkańcy Łaz, na
odbytem zebraniu zaprotestou ali prze 
cłwko wysokim cenom prądu, pobie­
ranym przez okręgową elektrownią w 
Małobądzu, za zużytą energją c lektry- 
ezną i za dzierżawą liczników.

Opłaty te są  stosunkowo dość w y­
sokie, bo kilowat wynosi 75 gr., a 
płata za dzierżawą liczników z! 1.50 
miesięcznie.

Miądzy i mumii, na zebraniu tom 
podjąta została uchwała, zapowiadają 
oa jaknajostrzejszą walką na wypadek, 
gdyby elektrownia nie zgodziła sią na 
pbniżką cen, zagrożono nawet zdją. 
eiem liczników.

Do prowadzenia tej sprawy w y bra 
na została delegacja, składająca sią j  
i  osób.

Jednakże wysiłki deleg&cji nie 
przyniosły dotąd rezultatu.

Elektrownia na obniżką cen zgodzić 
sią nie chcą, mieszkańcy zań niemając 
innego wyjścia, walką zaostrzyli do 
tego stopnia, ż« zażądali zdjąć a Uczul 
ków, co władze elektrowni zrobiły.

Liczników zdjąto około 90 o io c. i 
odtąd Łazy toną w ciemność ach egip  
skioh. Mieszkańcy Łaz w miejsce lamp 
elektrycznych, palą lampki naftową 
albo świece. Władze elektrowni trwa­
ją nadal w swym  uporze i ua obniżką 
cen żadną miarą zgodzić sią nie chcą, 
estatnio zaś nic nawet niesJychać o 
działalności wybranej delegacji pozą 
dane jest, nictyłko dla dobra mieszkań 
ców i bezpieczeństwa publicznego, ale 
nawot dla samego dostawcy prądu, a- 
by strajk ten został jaknajszybeiej za­
kończony.

O złożeniu jakiejkolwiek kwoty  
na książeczką oszczędnościową 

w KOM UNALNEJ KASIE  
OSZCZĘDNOŚCI w  Zawierciu, 

poza jej wkładcą. dowiedzieć sią 
nikt me może, gdyż ;n jest ta. 

jemnicą zawodową !v. K O. 
i służbową jej urzędników.

Wczorajsze uroczystości w Zagłębiu
w  rocznicę wymarszu Kadrówki

W związku z wczorajszemu uro­
czystościami rocznicy 6  sierpnia, 
rocznicy historycznego wymar­
szu pierwszej kadrowej z Ole­
andrów 1 w Krakowie — w całej Pol 
see odbyły się uroczystości legiono­
we, pod hasłem propagandy strze 
leciwa w.Anód najszerszych warstw 
społeczeństwa.

W Zagłębiu, jak to donosiliśmy,

utworzył się komitet powiatowy z 
p. starostą Boxą na czele, który 
zorganizował obchód w Sosnowcu.

O godz. 9 rano w kościele kole­
jowym odbyło się uroczyste nabo­
żeństwo, z udziałem przedstawicieli 
władz z p. starostą Boxą na czele, 
przedstawicieli organizacyj społecz­
nych, oddziałów związku strzelec­
kiego itp. Po nabożeństwie udano

Straszne zderzenie autobusu 
z furmanką w Łagiszy.

P*ęć osób ciężko rannych. — Szofer 
aresztowany.

Wczoraj, około godz. 10 i pół ra­
no, w S tare j Łagiszy wydarzył sią
tragiczny wypadek najechania auto 
busu na furmankę.

W ynajętą furm anką, powożoną 
przez Romana Trząsktego jechał z
Łagiszy na odpust do Grodźca, wraz 
z żoną Adolf Olszówka i dwojgiem
dzieci.

W  pewnej chwili z za zakrętu 
wysunął się biegnący w szyblrietu 
tempie autobus, kursujący z Sosno 
wea do £arek, kierowany przez s«o

fera Kł yinbows kiego z Żarek,
Nastąpiło tragiczne w skutkach 

zderzenie. Furm anka została dosz­
czętnie rozbita, jadący nią zaś wy­
rzuceni zostali ze znaczną siłą na 
drogę.

Pięć osób, tj. rodzina Olszówki 1 
furman zostało ciężka rannych. Żo 
nę Olszówki w stanie beznadziej­
nym, jako te i i pozostałych — odwłe 
ziono do szpitala w Będzinie.

Szofer autobusu, Kłymbowskł, 
który spowodował wypadek został 
aresztowany.

Prezes czeladników żydowskich w Kielcach
dowódcą bandy terorysfów.

Donosiliśmy o aresztowaniu kio 
leckich „tasiemkarzy" Dawida Usze 
rowicza i braoi K łajnsztajnów , któ 
rzy pod groźbą morderstwa wymu 
szali od Berka Rozencwajga, ekspe 
dytora towarów łokciowych haracz 
w wysokości 150 zł. miesięcznie.

W toku dochodzenia policja usta 
Ula, że naczelnikiem bandy terory- 
stów był Szaja Cukier, prezes związ 
ku czeladników rzeźniczych — ży­

dów, pod którego kierunkiem ban­
da działała. Cukier został areszto­
wany, pozatem został aresztowany 
ojciec K lańsztajnów  Aron.

Ogółem teroryści wymogli na 
Berku Rozencwajgu 2.000 zł.

Zaznaczyć należy, że Klajn- 
sztajnowie m ają drugie dochodzenie 
policyjne za szantażowanie firmv 
ekspedycyjnej „Polonia" w Łodzi.

się na boisko wychowania fizyczne
go na ul. Aleja, gdzie odbyły się za 
wody strzeleckie. S trzały honorowe 
do tarczy obrnoy narodowej dali: 
starosta Boxa, kom. pow p. p., kom. 
Kocuper, wiceprezes rady pow. B. 
B. W. R., p. Cholewicki, insp. Fedo 
rowicz, starościna Boxowa, p. Cho- 
lewicka, notarjusz Strawiński, kom. 
Ciesielski, nacz. Nawrocki, prezes 
zw. inwalidów Sadowski, kom. Kn- 
roczyński, komendant Nowara, pro 
zes Szenk.

.Strzały honorowo zainaugurowa 
ły zawody strzeleckie o odznakę
strzelecką.

Podobne uroczystości odbyły się 
wczoraj w Grodźcu, Niwce i Goło 
nogu.

Zkolei w kinie „Pałace" odbyła 
się uroczysta nkademja. Sala wy­
pełniona była po brzegi.

Dłuższe przemówienie wygłosił 
starosta Boxa, który mówił o czy­
nach zbiorowych, pracy zbiorowej, 
nawiązując do czynu marsz. P iłsud­
skiego, który potrafił zbiorowość 
wykorzystać do walki o nicpodleg- 
ność podziwiała widowisk» batali- 
wiał p. Nowara. a wreszcie nacz, 
Nawrocki.

O godz. 2.45 popołudniu na bo­
isku „Unji" licznie zebrana publicz­
ność podziwiała widowiski batali­
styczne „Kościuszko pod Racławi­
cami".

•  •  *

W Będzinie, w pięknie udekoro­
wanej sali kina „Światowid" odby­
ła się akademja, którą poprzedziło 
nabożeństwo w kośoiele parafjal* 
nym.

Akademję zagaił kom. R7 .eC7 .kow 
sk*, poczem orkiestra 23 p. a. I. wy­
konała szereg utworów, a zakończy 
ły  akademję deklamacje.

Zebranym za przybycie podzię­
kował prezes zw. strzeleckiego w Bę 
dżinie, p. Bartel.

Wyrafinowany oszust
okradł służącą, którą zaangażował do służby.

Ouuffiiaj Marjauua Wąbirska, lat 
30, spotka wazy ua placu marsz. Piłsud  
skiogo w Kieic-ach Zofję Pcńc-?kówaę, 
zam, W kielcach przy ul. Doamszow- 
skie - Przedmieście 18, uastreev.yta jej 
służbę u nieznanego jej bliżej osobni­
ka, rzekomo zamiaszkalogo w Jądrze, 
jowle.

Pańezkówua po porozumieniu »ią « 
uowyrn pracodawca zgodziła się do sin  
źby i zabrawszy swój kosz z rzeczami 
udała się razem % nim ua stacje kole. 
Jową, z zamiarem odjechania do Jęd­
rzejowa. Po przybyciu na stae;ę nie­
znajomy powiedział jej, że spóźnili na 
pociąsr i wobec i oso odjada dopiero 0 
aodz. 5 m. 80 popoł.

Z rozkazu awegro chlebodawcy Pad- 
ozkówna kosz zostawiła na yrzechowa- 
niu w bagraźowni na stacji, a kwit ba­
gażowy wręczyła swemu panu, który 
dał jej 1 d . na wydatki, poozem roze­
szli się na miasto.

Po przybyoiu ua stacjo o umówio­
nej godzinie okazało się, że Paóczków- 
na padła ofiarą wyrafinowanego 0- 
szusta, który skorzystawszy z posiada, 
nego kwitu wykupił bagaż podczas 
nieobecności Pańczkówny i et.icgl.

Pańczkówna po stracie swej cenuej 
garderoby pobiegła do komisariatu i 
z płaczem opowiedziała o swej przygo. 
dzie. prosząc o odszukanie jej rzeczy.

9 ■Żmija w łóżku.
We wsi Wąsosz, gminy Dura- 

czów, powiatu koneckiego zdarzył 
się tragiczny wypadek spowodowa­
ny nieostrożnością. Jedna z wieśnia 
czek nagrabila w losie m ku oraz 
wrzosu, przyniósłszy to do domu 
posłała dzieciom w łóżku W  nocy 
Jedno z dzieci zaczęło się skarżyć.

— Ciebie zawsze coś grj ae , by­
ła odpowiedź matki.

. *

— Mamo coś mię gryzie.
Dziecko ucichło. Ale za chwilę

zaczęło się skarżyć drugie:
— Mamo, coś mię g r y z ie .  Dopie 

m na płacz trzeciego dzie«'i:a, mat­

ka zauiepokojoua, poszła zobaczyć, 
co się dzieje.

Straszny widok ukazał się jej o- 
czoni: Jedno dziecko już umarło, 
drugie wiło się w przedśmiertnych 
konwulsjach, a  koło ciała trzeciego 
owinęła się straszna żmija, którą 
przyniosła z lasu meszczęóhwa mat 
ka. Ijamentom i narzekaniom nie by 
lo granic, ale nic to już nie pomog- 
ło.

Dwoje dzieci, pokąsane przez ja  
dowitego gada, zmarło natychmiast, 
a trzecie walczy ze śmiercią.

Zapewne osłabiony jad poprzed- 
niemi ukąszeniami działał już sła-

• l A  i  i i u

PB ŁK O LO N JE L E T N IE  W  CZE­
LADZI.

Komitet niesienia pomocy bied­
nym w Czeladzi z dniem 15 lipca zer 
ganizował pół kolon je letnie w Cze 
ładzi, dła 460 dzieci ze wszystkich 
szkół powszechnych i 40 dzieci z 
przedszkoli. Dzieci zbierają się rano 
w szkole i po otrzym aniu śniadan o 
pod opieką 4 nauczycielek udają 
się do parków, względnie na „lącr 
k i“ gdzie na świeżem powietrzu, 
wśród wesołej zabawy spędzają 
czas do południa, a następnie wra 
oają do szkoły na obiad.

Komitetowi prowadzącemu pół- 
kolonje letnie z własuycti fundu 
szów, przyszedł z pomocą powiato­
wy komitet dla spraw' bezrobocia 
w Będzinie, który na ten ceł w ya­
sygnował 300 zł. gotowką, OOO tg . 
mąki żytniej, 1 0 0  kg. mąki pszen­
nej i odpowiednią ilość mieszanki 
kawowo - cukrowej. Prócz tego 
tow. „Saturn", oprócz składki mie­
sięcznej, zaofiarowało codziennie 70 
litrów mleka, a kasa chorych w So 
snowcu 600 zł. gotówką.

Trzeba zaznaczyć, że w latach 
ubiegłych kolonje letnie w miejscu 
wościach górskich urządzał magi­
strat. Obecnie zaś cały ciężar spadł 
ua komitet niesienia pomocy bezro 
botnym.

W dniu 3 bm. pólkolonje letnio 
zwiedził referent wydziału opiek'
w starostw ie p. Nowracki, oraz przed 
stawieiel województwa w Kielcach.
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PORT
i WYCHOWANIE FIZYCZNE

„DZIEŃ PODOKREGU" ZAGŁĘBIA.

Dzień 8-aro września wyznaczony 
został, jako „dzień podokręgu". W  dniu 
tym w Sosnowcu grań będzie reprezen 
tacja Zagłębia. Kto będzie przeciwni­
kiem reprezentacji, na razie jeszcze 
niewiadomo.

 ::0::-----
NOWY TERMIN ZAWODÓW.

W dniu 15 bm. w nowym terminie 
odbędą się zawody o mistrzostwo B. ki. 
między K raftem  a Płom ieni‘•m (zawo. 
dy te wyznaczone były poprzednio na 
23 lipca).

Gospodarzem zawodów je«f K raft 
(Będzin).

 oOo-----
Ó “TYTUŁ MISTRZA REZERW ' 

KLASY.
Terminy spotkań o ty tn l m istrza 

rezerw A klasy, między m istrzami 
grup: U nją i Policyjnym zostały już 
ustalone.

Pierwszo spotkanie odbędz‘e się na 
boisku Unji w dniu 13 bm., rtw anż w 
dniu 20 bm. na boisku Policyjnego.

 xOx-----
WYŚCIGI KOLARSKI W SOSNOW­

CU.
Sosnowiecka „Makabi“ urządziła w 

dniu wczorajszym wyścigi Kilarskie o 
mistrzostwo klubu, na trasie 50 kim. 
♦Sosnowiec — Nowy Bieruń — Sosno­
wiec).

Mistrzostwo klubu zdobył Leitner 
1:10:10, 2) Katz 1:41:11, 3) Kiwkowiez 
1:42 min.

W  katcgorji juniorów pierw szy przy 
był do mety Kupfer w czasie l-4r min. 

 oOo-----
FRANKOW SKI MISTRZEM KOL AR 

SKIM  C. K. S.

W Czeladzi odbyły się wyścigi ko. 
larskie o mistrzostwo C. K. S. na trasie 
50 kim. (Czeladź — Grodziec - - Sączów 
— Piekary — Brzeziny Śląsk e - - Cze. 
ladź).

Do wyścigów stanęło 8 zawodników
Tytuł m istrza kolarskiego C. K. S. 

zdobył Frankowski Stanisław, w cza­
isz 1 godz. 26 min., 2) Re gąbki 1 godz.

28 min. 8 Bek., 3) Ryś 1 godz. 82 min. 
3 sek., 4) Ociepka.

Zawody wzbudziły w Czeladzi du. 
że zainteresowanie.

 oOo-----
DĄBROWA — PŁOMIEŃ 2:1 (1:9).
Na boisku w Dąbrowie „Dąbrowa*’ uu 

konała Płomień (Milowiee) w stosun­
k i  2:1. do przerwy 1:0. Dąbrowa grała 
z 6 rezerwowymi, przeważając w dr u 
g iej połowie.

Sędziował p. Wosiński.
Bram ki dla Dąbrowy strzelili Bal. 

tarski i Zyguła, dla Płom ienia prawy 
łącznik.

Przedmecz rezerw 8:3.
*, ----- oOo-----

ZAWIESZONE KLUBY.
W prawach członka podokręgu Za

głębia zawieszone są następujące klu­
by: kl. B — A r ja, ki. C — Samson (So­
snowiec).

# # #

Zniesione zostało zawieszenie K. S. 
Jaworznik Żychcice z dniem 2 bm.

 xOx-----
WŁOCHY -  POLSKA 2:1

sie 1 godz. 26 min., 2) Rogalski 1 godf. 
Polska — Wloehy rozegrano grę pod­
wójną, w której zwyciężyli w ósi Ser- 
torio i Taroni, bijąc doskonały zespól 
polski Hebda — W itm an w stosunku 
6:2, 6:2, 3:6, 2:6, 6:4.

S w ędzen ie c ia ła  oraz w szelkiego 
rodzaju  w yrzu ty  skórne usuw a

K R E M  L A IM -A G E
z kogutkiem

jest to idealny nieszkodliwy ko­
smetyk, usuwający wady naskór­
ka tak u dorosłych, jak i u dzieci 

R. M. Spr.Wewn. Nr. 3454

OPOWIEŚĆ BADACZA KRAIN 
POLARNYCH.

...było tam  tak  zimno, że trzeba by­
ło wiązań 2 term otry, żeby się do 
wiedzieć, jaka jest tem peratura.

I ‘(marli wstają z grobu...
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— Możesz pan być pewny, że 
weźmie go z pewnością.

— W yjedzieeie z P a ryża  pocią- 
giek, wychodzącym o godzinie dzie­
w iątej, niepraw daż?

— Tak jest.
— Przyjedziecie więc do Mor- 

-fontaine w łaśnie w chwili siadania 
do stołu, postaram  się, żeby śn iada 
nie było gotowe...

— W szystko więc już ułożone— 
rzekł Roul, zabierając się do odej­
ścia.

Doktór zatrzym ał go słowami:
—r Czy starałeś się dowiedzieć 

czego o córce twego wuja?
— M oja ciotka de Garem  es i ku­

zyn F ilip  czynili pewne kroki, w ee
Ju wyszukania śladów tego dziec­
ka... — odrzekł młody człowiek. — 
Jeździli do Compiegne, gdzie ono 
przyszło na świat. Z apy tyw aJ, gdzie 
mogli, lecz napotkali wszędzie prze­
czące odpowiedzi, k tóre wkońeu 
przerw ały poszukiwania... P raw dzi­
wy m ur wznosił się przed ieh ocza­
mi... Żadnego śladu! Nie.. Co do 
mnie, nie sądziłem, aby w arte było 
błakać się wśród próżnych poszuhi-

i f i
KINO

ZAGŁĘBIE
dawniej

(ino-Teatr .Udziałowy'

Dziś
Rewelalacyjny film

W sfnż l i i e  ś l e d c z e j
w roli tytyłowej WARNER BAXTER

N adprogram  Tygodm n F o x a  
Ceny biletów od 25 groszy

ppr
Kino-Teatr

pAL»Ce

D z i ś  p o d w ó j n y  p r o g r a m

POSTRACH ARIZOftY
W roli GEORGE O'BRIEN

KUL T  C I A Ł A
W rolach g ł : EUGtNJUSZ BODO, AGNES PETbR  
SEN — MOZŻUCHINOWA, KRYSTYNA ANK.WIGZ

wań, mogąc czas mój użyć na poży­
teczniejsze rzeczy.

— Miałeś słuszność, ja  jednak 
mam nadzieję być szczęśliwym, an i­
żeli tw oja ciotka i kuzyn..

— Byłbyś pan może na siadzie?
— Być może...
— Ach! kochany doktorze, oby 

ci się udało! Nie jestem  w stanie 
wyrazić, jak  wielką byłaby m oja ra  
dość, gdybym  mógł uściskać córkę 
krewnego, którego kochałem, jak  
rodzonego ojca!...

G ilbert uścisnął ręce R aula z ser 
decznością i m łody człow iek w y­
szedł z hotelu du Louvre

N a krótko przed samą godziną 
obiadową przyszedł do ciotki, gdzie 
już zastał kuzyna Filipa.

— W idziałem  doktora Gilberta 
— rzekł mu.

P an i de Garennes i je j syn za­
drżeli.

— Jeździłeś więc do M orfontai- 
ne? — zapytał adwokat.

— Nie. ale dziś rano, wycho­
dząc stąd, przy  drzw iach niego mie­
szkania spotkałem doktora. k tóry  
szedł do mnie. Mówiłem mu o two­
jej chęci zaw arcia z nim  znajomo-

DBAJCIEM WOJE ZDROWIE!

„Szwajcarskie Gorztkle 
Zioła" (z m arką Ko_ 
jut) są stosowane orzy 
chorobach żołądka, ki­
szek, obstrukcji i kn_ 
mieni żółciowych.

„.szwajcarskie Gorzkie Zioła” 
są naturalnym  łagodnym środ­
kiem przyczysaczająoym, ułatw ia­
jącym funkcjo organów traw ienia 
ł działającym nrzeeiwko otyłości.

KUPNO I SPRZEDAŻ

TARTAK
w Sosnowcu, Dziewicza 18, t*1 1 15 po 
łeca drzewo budowlane i stnarskie.

Różne

LECZNICA chorób wenerycznych i 
skórnych. Sosnowiec, Sienkiewicza 17a 
W izyta 5 zl.

Zgubione dokumenty 
|io 4 grosze za 1 wyraz.

DROBNE OGŁOSZENIA 1 3
m M

POSADY i PRACE

DZIEWCZYNA do dziecka potrzebna. 
Sosnowiec Prez. Mościckiego (Cukier, 
nia).

CIĄŻYŃSKI HENRYK zgut/.ł por LI 
świadectwo szkolne i świadectwo oby
watę ls twa.  - __——
CHRZEŚCIJAŃSKI Zakład Zegarmi­
strzowski precyzyjno mechaniczny 
Włodzimierz Niepoń, b. pracownik fi-m  
warszawskich i krakowskich, bosno, 
wiec, ul. Czysta 7. W ykonywu,e wszel­
kiego rodzaju reperacje zegarków kie- 
szotikowych, - Chronometrów, Repct e- 
rów, sztoperów, antyków, zegarków kon­
trolnych, tachometrów, Nuineratorów 
różnego rodzaju, dorabianie części pre- 
eyzyjuych do wszelkiego rodzaju ma­
szyn według rysunków lub wzorów. Ła­
dowanie akumulatorów. Wykonanie so­
lidne. Gwarancja trzechletnia

Ogłaszajcie się 
w „Expresie Zagłębia*

śei, zdawało się to pochle! iać mu i 
kazał mi uprzedzić się, że będzie nas 
obydwóch oczekiwać p o jubze  zra- 
na... J a k  się zdaje, m a on wiele rze­
czy do powiedzenia, dostarczy ci 
wskazówek, mogących się przydać 
do m ojej obrony.

— Je s t na śladzie, być może!— 
zap y ta ł gwałtownie F ilip  p

— T ak mi się zdaje, chociaż nie 
powiedział nic stanowczego pod tym 
względem. Będziemy zmuszeni jak 
sadzę, zabawić dwa albo t r  ,v dni w 
M orfontaine...

— D w a albo trzy  dni! —- powtó­
rzy ła  baronow a ze zdziwieniem.

—T ak jest, moja ciotko... Doktór 
Zam ierza dokonać w raz z F ilipem  
jakichś spraw dzań bardzo ważnych
i interesujących.

Jekiejże to na tu ry  spraw dza­
nia? — zapy tał-pan  de Garennes.

— Co do tego doktór bMźej nic 
nie w yjaśnił.

— Ależ to żyjąca zagadka, ten 
twój doktór, kbchany eiosDzeńcze! 
—  rzekła baronowa uśm iechając się 
z przym usem :

— Zagadka, być może, moja ciot 
ko! A le co do mnie, w ierzę w tego 
człowieka, chociaż go nie rozumiem

 T masz słuszność, kuzynie, —-
rzekł F ilip . — dow iódł ci juz swego 
poświecenia... Udam  się n a , zapro­
szenie doktora Gilberta... Po ju trze  
pojadziem y do M orfontaine skorzy 

•stam v ;z te i podróży, ąby zwiedzić 
oberżę w Pontarm e, gdzie przepę­
dziłeś łulk.a godzin. f

• — W ybadam y w edług wszelkich

reguł oberżystkę — mówił 7* ih p  da­
lej — i jeśli będzie potrzeba zaba­
wim y kilka dni w M orfonhiine

— Doktór ma tylko jednego sta­
rego służącego... — zauważył Ban)' 
— Dobrze uczynisz, jak  m y -łę. F ili- 
bie, jeżeli zabierzesz z sobą swego 
lokaja.

Nerwowe drżenie wstrząsnęło 
Filipem .

Spojrzał Raulowi prosta w oczy, 
jakby chciał zajrzeć wgłąb jego du­
szy.

Baronowa drżeć poczęła ,
Lecz jasnem  było jak  słonce, ze 

w słowach R aula żadna m > 1° 1 -1 
rzliw a się nie ukrywała- . y ,<

Szczerość d aw a ła  się czytac na ,:e 
go fizjonom ji. W idocznie młody czlo 
w iek m y śla ł o u lżen iu  robMv ; tare- 
m u służącem u doktora G ilU rta . ,

F ilip  pom yślał, że najm niejsze 
wahanie mogłoby wydać . ię podej- 
rzanem , odpowiedział więc:

— Masz słuszność, k u z y n ie .. Po 
byt nasz tam może się przedłużyć, 
mój kam erdyner może się nam bar­
dzo przydać. Zabiorę J u l  ja r  a Veil- 
dame. Więc to pojutrze, jak mówi­
łeś, doktór G ilbert nas oczekuje?

 ’p a k.
— K tórym  pociągiem pojedzie-

my? . A *
' _  Pociągiem, wychedącym Z 

P aryża  0 godzinie 9 zrana .abyśm y 
mogli korzystać z dyliżamru ;ko)e]0- 
w e g o .  któ iw 'z S urv ilhers zpvm aW

d . e .  i :

Wydawca: Helena Mansiorska, Druk. E xores Zagłębia*' Redaktor odp.i Józef Oslióleki


